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Bai ane, 
KRÓLESTWO OBOJEY SYCYLII: 

Nóeapoł, dnia 22 stycznia. Po odebraney tu 
wiadomości, o zawiezieniu Xiążęcia di Gallo do oy- 
tadelli Mantuańskiey widać było wielkie zaburzenie 
umysłów między tak zwanemi Węglarzami (Cara 
banari). Chciano pewnego zagranicznego posła: 
wziąć w zakład. Wkrótce jednak pokazał się 
fałsz tey wiadomości, i spokoymość została przy- 
wróconą. A 

W Pdłermie zaszły rozruchy z woyskiem ne- 
ńpolitańskióm.  Wezwano jazdę na pomoc, 20 
kilku ludzi zabito lub raniono. 

Munister interesów zagranicznych zapytany d; 
15 b. m. od prezesa parlamentu, czyli jakie po- 


, $mieysze listy z Laybach nie nadeszły, odpowie» 


dzał, iż oprócz wiadomości o wezwaniu urzę- 
dników dyplomatycznych z Londynu i Paryża do 
Laybach, nie odebrał żadnego 'doniesićnia, cżego 
żepewne są przyczyną wielkie śniegi; któte wstrzy- 
mują podróź wysłanych gońców Na inaey s€s- 
syi pewny deputowany żądał objaśnieńia: dla qze= 
go Żołnierze francuzcy wysiedli z okrętów na ląd 
pod pozorem choroby. Odpowiedział minister; 
iż uwiadomiony o tém udał się zaraz do sprawu= 
jącego interessa francuzkie, który ga zapewnił, 
iz kilku tylko chorych na ląd wysad:ono, i że ich 
natychmiast oddano do szpitala. Przydał ora 
minister, iż gdy się rozeszła wieść o wylądowa»= 
miu także żołnierzy angielskich, zapytał się w tey 
mierze posła angielskiego, który oświadczył, iż je- 
ślby to sprawiało jaką nieufność, w tym razie 
chorych, będących na okrętach angielskich, ka- 
że raczey odesłać do Malty, aniżeli wysadzać ich 
na ląd w niegościnnym kraju. Prezes parlamen- 
tu, prosił ministra, aby obu posłom oświadczył, 
iż lubo naród praw swoich bronić musi, zawsze 
jedaak za miłą dla siebie poczyta powinność; 
przyymować i opatrywać chorych z okrętów obu 
eskadr: 

Neapol, dnia 25 stycznia. Parlament z po- 
wodu zblżającey się chwili ukończenia obrad 
swoich, mianował dnia 21 b. m. członków nieu+ 
stającey depułacyi swojey i sądu. 

Powrócił tu jenerał Wilhelm Pepe 
dzki woyska w prowincyach „Abruzzo. 

Xiążę Rejent mie przychylił się do żądania 
jenerała Filangieri; który choiał złożyć dowódz- 
two korpusu woyska. 

Že Monarcha nasz nie usuwa od boku swego 
stronników. nowego systematu, dowodzi tego po- 
wołanie do Laybach Xiążęcia Cimitile, mianowa- 
nego posłem neapolitańskim przy dworze angiel- 
skim, i bawiącego dotad w Londynie. Słychać; 
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iź wspomniony poseł ma mieg wielkie znaczenie 
na układach w Żymybach. "Tymczasem czytamy 
w tuteyszym dzienniku Independente, iź powoe 
lani przez Króla do Laybach Xiążęta Cariati i 
Cimitile, tudzież margrabia Brancia, odebrali roż= 
kaz pozostania w Linz. 

Daia 20 b. m. spokoyność publiczna w tutey« 
sżey stolicy była zagrożoną. Zle myślący zgro= 
inadzih się w różnych nayludnieyszych częściach 
miasta. Liedwie się zmnerzchło, zaczęli się z so% 
bą kłócić, strzelali z pistoletów. Gdy przybyli 
przed zamek, stojący naokoło żołnierze, nie 
odębrawszy odpowiedzi na zapytanie: Kto idzie? 
%wystrzelili na wiastr. Wystąpiła straz, i kilku 
wystrzałami rozpędzili: wichrzyciei. Wypadek 
ten sprawił powszechną trwogę; porąmykane 
sklepy. Wkrótce powróciła spokoyność, Sw 
domo, nikt nie został ranionym. Słychać, iż roże 
ruch pochodził ztąd, że kilka osób goniło uciska- 
jącego człowieka wołając: Chwytay! chwytay! lecz 


"że w jednym cżasie. zdarzył się w kilku mieya 


sczch, domyślać się więc wypada, że inay cel 
mieć musial Zawiść paniije między woyskiem 
liaiiowóm i gwardyą narodową. Zdaje się jednak, 
iż wszystko się uspokoiło. za 
(4 Gaż. Zusch.) Gazeta Morning Chronicle 
donosi, a gazeta Journal de Paris powtarza bez 
zbijania, że posłowie hiszpańscy w Wiedniu i 
Paryżu mają rozkaz protestowania się na postępo- 
wanie przeciw Noapolowi, a pierwszy ma nawet 
żądać zadosć ucżynienia za obrażające wzmianki 
pism austryackich o konstytucyi hisżpańskiey: 
P = 


LOMBAR DY A. 

Medyołan, dnia 23 stycznia. Niedawno przy: 
było tu kilku znakomitych ofieerów, z których 
jeden pojechał natychmiast do Ferrary, gdzie cy= 
tadellę woysko austryackie osadziło. Jenerał Bu= 
bna miał odebrać ważne listy od rady nadwor+ 
ney wojenney z Wiednia. Spodziewsmy się nię- 
zwłócznego przeyścia woyska ńaszego przez rze* 
kę Po. - 

+ Czynna policya tuteysza daje pilną baczność 
na przybywających cudzoziemców, a zwłasczą 
tych, którzy się polityką zatrudniają. 

Diwranci austryaccy mieli już przybydź do 
kraju papiezkiego i zawrzeć umowy względem 
dostarczenia Żywności dla pszechodzić mającego 
woyska. 


PANSTWO KOŚCIELNE. 
Rzym, dnia 24 stycznia. Bawiący tu Króle- 


wio Bawarski, następca tronu, idąc onegday do ` 


Teci 
A= 


Pont - Mole został napadniony od rozhukanęgo 
wołu, który rogami wywinął mu lewe ramie. 
MWspomniony Królewic przychodzi do zdrowia. 


„kę 
W ŁocHY. 7 
„_ Od granic włoskich, dnia 29 stycznia. Podług 
gazet szwaycarskich, woysko austryackie miało 
w trzech mieyscach przeyść rzekę Po, to jest, 
pod Placencyq, Kremoną i Casal- Maggiore, a przez 
Xięztwo Parmy i Modeny posuwać się na dal- 
sze przeznaczenie. Oddział tego woyska ma się 
udać przez Toskaniią, i przebydź tam góry ap- 
penińskie, aby al południowey ich strony mogło 
się posuwać «do kraju papieskiego. Bononia już 
zajęta. Odezwa rządu papiezkiego ogłasza oby- 
watelom, iż to $ię stało z zupełnóm porozumie- 
niem; zachęca ich oraz do przyjacielskiego obcho- 
dzenia się z nuowemi gośćmi, Do dnia 26 b. m. nie 
przeszło jescze woysko granic toskańskich, co je- 
dnak wkrótce zapewne nastąpi. Niewiadomo jé- 
scze, czyli woysko austryackie odebrało rozkaz 
wkroczenia do królestwa neapolitańskiego, lub też 
stania na jego granicy. 


FRANCYA. 

„Adress izby parów do Króla z przyczyny za» 
machu przeciw niemu i rodzinie jego dnia 27 
stycznia: „ N. Panie! izba parów z głęboką, ale 
oraz bolesną wdzigozneścią , odebrała poselstwo 
twoje do niey. Na samo zjawienie się miebezpie+ 
«czeństwa dla pałacu, zawierającego tyle przed 
miotów naszego uszanowania i przywiązania, 4 
który nazwać można wszystkich caot przybytkiem, 
izba nasza chciałaby, żeby mogła cała otoczyć tron; 
zktórym połączone są wszystkie nasze rękovmie 
trwałości, chwały i sczęśliwości. (Pozwól przy 
naymniey wielkiey deputacyi, aby ci, Królu, wy= 
nurzyła słnszne oburzenie się swoje. Pozwól nam 
stawić hołd poświęcenia się i wierności naszey 
przeciw tajemnym zamachom tego burzliwego du- 
cha, którego wyuzdana zuchwałość usiłuje rozsież 
wać około nag nową trwogę, kiedy już nowych 
boleści zadać nie może, Tak N. Panie! łatwiey- 
by było mury tego pałacn obalić, niż wierność 
naszę zachwiać. Zyé dla Burbonów, umrzeć gdy- 
by potrzeba w ich obronie, takie jest teraz hąsło 
parów królestwa, jak było i będzie zawsze praw= 
dziwych Francuzów.” 

Na to tak Król odpowiedział: Nader czuie 

' przyymuję wynurzone mi przez izbę parów uczu- 
cia z powodu zamachu, nie tak niebezpiecznego, 
jako raczey zuchwałego, Nie, nie. mamy się cze- 
go lękać. Czuwać nad wszystkim będę , a pole- 
gam na przykładaniu się izb, do wspierania usi- 
łowań moich i zapewnienia spokoyności publiczney: 
Adres izby deputowanych: „N. Panie! O- 
brzydły zamach przeraził Fraucyą nader sprawie- 
dliwą trwogą. Przybytek władzy królewskiey 
zgwałcono, a ta ostątnia sprosność, która postęp 
zbrodni w długiem pasmie spisków wykrywa, do- 
wodzi nieustannego ich istnienia, ciągle zajętych 
roieniem sobie pomyślnego ich skutku, a nam no- 
wych niebezpieczeństw gotowania. Królu! Xiążę 
domu twojego padł pod żelazem zabóycy. Naro- 
dzenie się syna tey królewskiey: ofiary miało kie= 
dyś złagodzić gorycz żalów naszych. Fakoyoni- 
ci chcieli nas pozbawić tey pociechy, i w jednym= 
że grobie zamknąć wszystkie nadzieje nasze. O- 
patrzność uczyniła próżąemi $więtokradzkie ich 
usiłowania. Chcieli vzbreić narody przeciw wła- 
dzy Króla swojego; a naród oburzony ich prawi» 
dłami, skupił się bardziey niż kiedyżkolwiek oko- 


ło tronu twojego. Chcieli zbuntować woysko, a 
woysko zawsze wierne, okrzykiem: Niech żyje 
Król! odpowiedziało. Dostali się aż do pałacu 
twojego, ażeby w nim 2a jedaym zamachem całą 
monarchią zgubili Tym oycobóyczym zama- 
chom, peryodycznie ponawianym, a niemal wcze- 
śnie zapowiadanym, czyliż trudno było zapobiedz? 
Toż źródło ich pozostanie zawsze niewiadomćm, 
i nie zdołamy dociec nigdy spisków, które szy- 
dzą zuchwale z administracyi, i zdają się naigra- 
wać nawet ze sprawiedliwości? N. Panie! Nie do 
królów sprawiedliwość należy: z niebios ona po- 
chodzi, a królowie szafują nią poddanym swoim 
jako z powierzonego im składu. Życie twoje da 
ludów twoich należy, i nie możesz go na zażar- 
tość złych ludzi wystawiać. Ganili łaskawość 
twoję; niechayże drżą odtąd pod mieugiętą praw 
surowością. Zapobież, Królu, niebezpieczeńst wom, 
któremiby ważyli się zagrażać jescze twojey świę- 
tey osobie, Ziaklinają cię na miłość swoję francu: 
zi, ażebyś czuwał nad ocaleniem siebie i twojey 
rodziny. Duch burzliwy będzie znękany, o czćm 
mas przez usta ministrów twoich zapewniłeś; a my 
wierni twoi poddani, deputowani z departamega= 
tów, sozęśliwi z przyłożenia się do zwycięstwa, 
które jedynie zapewnić zdoła spokoyność i sczę- 
śliwość Francvi, przyrzekamy W.K., Mci, iż oka= 
żemy się miezmordowanymi w tey walce nazbyt 
długo odwlekaney, lecz która już będzie ostatnia.” 

, Król odpowiedział: Rozczuliło mię upomnie= 
nie dane przez izbę deputowanych, żebym nad 
życiem mojóm czuwał. Wiem, że winienem za 
nie odpowiedzieć Bogu, i temu wspaniałemu lu- 
dowi, który Opatrzność pieczy mojey powiertyła, 
i którego miłość dodaje mi sił do znoszenia przy- 
krości. Naywiększą zaś dla mnie jest ów szko- 
dliwy duch, który, scząściem, mało serc ozionąły 
lecz który od chwili, jakem go dał poznać naro- 
dowi, zadał sercu mojemu ranę zawsze się odna- 
wiającą, i który po kilkakrotnych zbrodniczych “us 
siłowaniach ukazał się znowu w zamachu zuchwal= 
szym raczey, aniżeli niebezpiecznym. Powinno» 
ścią moją jest zayrzeć w głąb przepaści; zayrzę 
do niey przy pomocy moich wiernych ministrów 
i urzędników wymierzających imieniem: mojem lu 
dom moim sprawiedliwość. Lecz ażeby tę przepaść: 
zawalić, jak naywiększe zaufanie, jak nayściśleyszia 
jedność między obu izbami a rządem moim, nie:. 
odbicie są potrzebne. Widzę tego pewność w o> 
bietnicy uczynioney przy końcu adressu wasteg o. 
Przyymuję ją imieniem całey Francyi, i mogę beż 
obawy powtórzyć, Że mię skutek nie zawiedz ie: 
Tak jest, duch burzliwy będzie znękany. 

Sąd królewsko-paryzki wynurzył także siwe 
uczucia Królowi, i zapewnił go, iż może spius 
ścić się na niego, a w końcu wyraził, że potrze» 
by wiernego ludu wymagają silnieyszego i roz= 
ciągleyszego działania sprawiedliwości. Król od- 
powiedział, że spuscza się na gorliwość sędziówy 
w odkryciu naymnieyszego nawet śladu zbrodni. 

Paryż dnia 5 lutego. Podług wszelkiego po- 
dobieństwa do prawdy, zamysł zniżenia ceny pa~ 
pierów skarbowych ma związek z podkładaniemi 
i zapalaniem prochu. Pusczano rozmaite fałszy:- 
we wieści. Kupcom i bankierom oddawano bez- 
imienne listy z pogróżkami it. d. a gdy mimo 
tego v'szystkiego, nie zmnieyszyła się cena papie-- 
rów skarbowych, zmyślano podpisy nayznakomit « 
szych bankierów, tak dokładnie, iż trudno bylo 
dóyść oszukaństwa. Sozęściem jednak ogłoszono, 
na giełdzie ich protestacyą. ` l 

Po zapaleniu prochu w zamku d. 27 z. m. bae 


f 


dano wszystkich służących tamecznych. Słychać 
iż na kilka dni wprzódy, pewny osłonek rodziny 
królewskiey znalazł na stole w gabinecie swo- 
im papier, ma którym napisano: Róbcie co 
chcecie, wszyscy wylecicie na powiętrte. Gardząc 
jednak pogróżką, wtenczas dopiero otóm powie- 
dział, kiedy proch zapałono. s 

Niedawno znaleziono tu przy pałacu Louvre 
wielki garnek stłaczony; była wnim baryłka pro. 
ehu zupełnie podobna do tey, którey kawałki 
w zamku Thuilleries pozbierano. 

Uczniowie tuteyszey szkoły prawa okazali 
znowu krnąbrność nauczycielom swoim, co jak 
Się zdaje z głęboko ukrytego powodu pochodzi. 

Wielu duchownych doznało napadnienia na u- 
licach tateyszych. 

Na sessyj izby deputowanych d. 1 b. m. czy. 
tano między innemi petycyą niejakiego Rivet, ma- 
jącego pomieszane zmysły. Naśmiano się z niey, 
Ządał: od arcy-biskupa Rodanu, oraz miast Lu- 
gdunu i Rouen, papierów, wartości przeszło mi. 
licn franków. Bez żadnego oraż związku, w stylu 
prorockim, rozwodził się © spiskach przeciwko 
Burbonom. Jeden z członków izby (Pan Regnouf) 
usiłował tey prośbie przypisać rozsądek, i podo- 
bnież został wyśmianym, a gdy radził ją odesłać 
do ministra spraw wewnętrznych, zawołano: Chy= 
ba wrat z autorem do domu waryatów! 

Dnia 2 b. m. podano petycyą niejakiego Tur- 
pin de St. Magne z załączonym projektem do 
prawa względem nowego urządzenia sądu przya 
sięgłych. Pan de Serre, kanclerz oświadczył 
w głosie swoim: „Łatwo można ganić prawa, na. 
zywając je prawami cesarskiemi, Lecz jeśli rząd 
cesarski wiele uczynił przeciwko wolności, przy 
łożyłsię także do przytłumienia anarchii.  Ode- 
zwała się lewa strona: Co za wspomnienie! Po 
długich sporach, które nawet przy końcu osobistość 
dotykały, postanowiła izba złożyć wspomnioną pe” 
tycyą w biórze swoim, a nie odsyłać jey do mi 
nistra sprawiedliwości. Do tego przyszło, iż gdy 
Pan Manuel mówił o ofiarach, poniesionych przez 
naród, który przywileje swoje poświęcił, przerwa. 
no mu głos temi słowy: który Króla swego poświęcił. 
Wielką stąd wrzawa nastąpiła. 
Pan Villevesque cofnął swóy wniosek względem 
loż dla stuchaczów, a Pan Robin Scevole wzglę- 
dem miezwłócznego uchylenia praw ścieśniających 
wolność osobistą. Pan Girardin ganił, iż rząd 
wszędzie w naymnieyszych nawet miasteczkach, 
nakłania mieszkańców do składek na kupno ma- 
jętności Chambord dla Xiążęcia Bordeaux. Twietr- 
dził, iż takie żebraotwo nie przystoi wielkiemu 
narodowi, i że w podobném zdarzeniu należy to 
zostawić zupełnie do woli każdego. 

Paryż dnią 6 lutego. Xiążę Castelcicaia, po. 
seł neapolitański, podał onegday Królowi naszemu 
odpowiedź Monarchy swego na list, mianujący Hrá- 
biego Blacas nadzwyczaynym posłem francuzkim 
przy dworze neapolitańskim. r 

Przybył tu z Londynu Xiążę Cimitile, jadący 
na wezwanie Króla neapohtańskiego do Laybach. 

Rząd hiszpański kazał podać różnym dwo- 
rom protestacyą przeciwko postępowaniu sprzy* 
mierzonych Monarchów względem Neapolu. 


młodych oficerów austryackich znakomitego ro» 
du, bawiących za urlopem w Laybach , odebrało 
rozkaz udania się natychmiast do woyska we Włos 
szech. ’ : 


Przeszłey mocy dałsię znowu słyszeć mocny 


huk na dziedzińcu zamkowym, niedaleko pokojów 


W dalszym ciągu 


la na tron. 


(tw na? 

Kiążęcia Angouleme. Okazało się potóm, iż żołe 
mierzowi na straży stojącemu karabin wystrzelił, 
Oddział gwardyi stanął zaraz pod bronią. Od 
czasu zbrodni popełnioney d. 27 stycznia, podwo= 
jono baczność w pałacu Tu.lleriach. Policyg zas 
kazała przedawać rac i innych fajerwerków. Ci, 
którzy proch przedają, powinni dokładny rachu* 
nek utrzyty wać. 

Dnia 4 b: m. przytrzymano w zamku pes 
wnego dobrze ubranego człowieka, którego pos 
licya od dwóch dni śledziła. Zaprowadzono go 
zaraz do sędziego dla badania. - 

Pokazało się z badań względem wypadku d. 2 
stycznia, iż dama dworska Xiężney Angouleme 
schodząc ma dół po schodach, na kwadrans przed 
zapaleniem prorhu, spotkała dwóch młodych Sae 
baudczyków w kącie, gdzie stała baryłka z pro» 
chem iskrzynia do drew rąbanych. Przybycie 
jey przestraszyło owych młodzieńców, których 
(jak wiadomo) uwięziono. 'Twierdzili, iż nie wi 
dzieli tey damy, ale dwóch łudsi z ogromnemi 
wąsami, którzy weszli na górę, itam niejaki czaś 
bawili. Przekonano się przytóm o niedobrey po» 
licyi w Tuilleriach, i postanowiono zaprowadaić 
nowy porządek i większą ostrożność. Mieszka 
tam wiele osób, które właściwie nie należą 
do dworu i utrzymanie porządku policyynego ti» 
trudniają. Za czesu Bonapartego mieszkało w zame 
ku blizko 200 osób, ateraz przeszło 400. Mię: 
dzy wielu domysłami względem zapalenia prochu, 
naypodobnieyszym do prawdy jest, iż sbrodaią 
tę prsypissć wypada niechęci wielu osób, które 
przez ostatnią odmianę w urządzeniu dworu, bę: 
dącą dziełem radcy stanu Mounier, utracili mieys 
soe. Niektórzy głośno oświadczyli, iż za pierw. 
szą sposobnością zemścić się postanowili. Słychać, 
iż tego dnia, kiedy proch zapalono, znaleziono na 
stole Xiężney Berry kartkę z napisanemi słowa- 
mi: wkrótce umrzest. Drugą podobnąż kartkę 
znaleziono w pokojach Monsieur. Wszystko to 
nie mogło nastąpić bez zmowy ze słażącemmi zame 
kowemi, 


ANGLIA. 

Londyn, d 6 lutego. Król przyjechał: z Brigh= 
ton, do tuteyszey stolicy, i dziś wieczorem pierw- 
szy raz od wstąpienia swego na tron zasozyoi o- 
bećnością teatr Drurylane, w towarzystwie Kią- 
żąt York i Klarenczi, braci swoich. Jutro zaś 
będzie Monarcha na teatrze Coventgarden. 

Jeśliby imie Królowey nie było umiesczonćm 
w modlitwie kościelney, natenczas stronnicy jey 
(jak słychać) chcą się złożyć na penstą dla niey, 
jaką parlament uchwalił. Kilka szlachty oświadė 
czyło jaż chęć należenia do tey składki, a Xiążę. 
Sasko-Koburgski Leopold miał tym końcem ofiare» 
wać rocznie 15,000 funtów szterl. (600,006zł. pol.) 

Słychać, iż Król zezwala na umiesczenie imie- 
nia Królowey w modlitwie kościelney; wieść ta 
jednak małą znayduje wiarę. ' 
~. P. Tierney przewodniczył niedawno na wiels 
kim obiedzie, danym w rocznicę wstąpienia Kró» 


i} Na sessyi izby niższey dnia; 5 b. = „podał 


`, margrabia Tavistock wniosek względem nagóny 
Czytamy w dziennikach tuteyszych, iż kilku 


ministrów, czyli raczey, aby izba oświądczyła, iż 
według jey zdania, ministrowie: królewscy radząc 
pewne środki, które dały: powód do ostatniey 
sprawy przeciwko Królowey, nie usprawiedliwiji 
się ani ich stosownością, ani potrzebą, i Że całe 
ioh postępowanie było szkodliwćm dostoyności ke» 
rony i dobru narodoyyemu. O 
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mo n 


, publicznych zgromadzeń ludu i ścieśnienia 
ności druku; zwłascza kary wywiezienia z kraju, 


Poparł ten wniosek P. ZLabmton w długiey 
mowie.  Ganiąe ministrów , twierdził, że izba 
powinna się przychylić do tego wniosku, jeśli chce 
odpowiedzieć publiczney opinii. 

P. Bragge Bathurst, następca Pana Canning, 
broniąc kollegów swoich, rzekł między innemi: 
„ Ministrowie czynili wszystko, co mogli, dla uhi- 
knienia niesczęsney sprawy przeciwko królowey; 
starali się wszelkiemi sposobami weyść z nią 
w- układ, lecz nadaremnie. Nikt mie przeczy 
szkodliwych ztąd skutków. Podobne postępowa- 
nie przeciwko jakiemukolwiek członkowi rodziny 
królewskiey szkodzi dostoyności korony; lecż trze- 
ba także mieć słuszność i sprawiedhwość na uwa- 
dze. Używa dziś Królowa wszystkich praw swo- 
ich, które jey się jako małżonce Monarchy nale- 
żą; wielka jednak zachodzi różnica między uży: 
waniem łaski i prawa. Nie może wcale Królo- 
wa żądać, aby ją w modlitwach kościelnych wspo- 
minano; prawo to bowiem zawisło zupełnie od 
korony. 

P. Banks oświadczył. Obmierzłą prawdziwie 
jest rzeczą, iż wtenczas, 'kiedy krajowe interessa 
sczególnieyszey uwagi władzy prawodawćzey wy- 
ciągają; kiedy rząd powinien zająć się ogromnym 
długiem skarbowym; wynoszącym przeszło 850 
miliionów funtów szterlingów , i smutnym sta- 
nem rolnictwa; kiedy wypadki w Europie połu- 
dniowey mymagają roztrząsania; my ż hańbą na- 
szą trudnimy się takiemi, jak dzisiay, czynno- 
ciami. (Zawołano Słuchaycie! Słuchaycie!) Po- 
kazuje się z mów ebu członków izby, którzy ten 
wniosek uczynili i poparli, iż trzeba w ogólno- 
ści naganić postępowanie ministrów. Jeślby izba 
na to zezwoliła, w tym razie niepodobna, aby 
ministrowie dłażey uczędowali, bo nie mogą urzę- 


dów swoich piastować, skoro izba uznaje ich nie- 


godnemi. Wyznać muszę, iż izba przyymując ten 
wniosek przestąpiłaby «awyozayną swoję wła- 
dzę. (Zawołano znowu: Słuchaycie! Słuchaycie!) 
Wprzód bowiem należy wskazać błąd, lub nie- 
zdatność , albo też występek teraźnieyszych mi= 
mistrów. Czyliż w wniosku ich jest co nadzwy- 
czaynego, coby ma pogardę zasługiwał? Czyliż 
nie jest om taki, jaki dawniey Pan Brougham 
imieniem Królowey uczynił ministrom? Pełno- 
mocnik ten Królowey podjął się w miesiącu lu- 
tym roku zeszłego donieść Królowey o zamyśle 
wyźnaczenia jey 50,000 funt. szterl. stałey pen- 
syi roczney. Wielką jest prawdą, iż ministro- 
wie uczynili wszystko; co mogli, dla przeszkodze« 
nia powrótowi Królowey do tego kraju. Nie 
bardzo mię obchodzi; kto jest przy sterze rzą- 
du; lecz póki będę miał zasczyt zostawania ozłon- 
kiem izby, póty nie przestanę pomagać tym, któ- 
rzy dobra kraju pragną. Wiem, iż w kraju na- 
szym, więcey niż w innym jakim europeyskim; 
znaydzie się Światłych ludzi, którzy biegli w po- 
lityce; należą do rządu krajowego. Ci, którzy 
są przy sterze jego, powinni bydź znani narodo< 
wi, przez pośrednictwo obuizb parlamenta. Sły- 
szę, iż ci, którzyby radzi pozyskać urzędy, obo- 
wiązali się uczynić rozmaite odmiany w admi- 
nistracyj, jako to: uchylić ostatnie bile wżględem 


za powtórne wykroczenie.  Wyznać muszę, iż 
wolność albo rsczey rozpustę druku uważam za 
źródło wszystkiego złego. Mieli także ci ich- 
mość przyjąć na siebie obowiązek reformy“ par- 
lamentu; jeśli tak jest, krok ten w cbecnym sta= 
mie kraju byłby przeciwnym polityce. Z tych 


wszystkich względów, wol rząd taki, jaki dsić 
mamy. 

P. Peel bronił ministrów, Obrady trwały 
do godziny 1wszey po północy, lecz się jesż 
cze mie skończyły, i do dnia dzisieyszego odło= 
żone zostały. 

Rocznicę urodzin Ś. p. Foxa, obchodzono 
w Londynie dnia 27 stycznia w gospodzie pod 
nazwiskiem Wolnych - Mularzy. Lord Holland 
synowiec jego przodkował na obiedzie, pod czas 
którego wzniósł toast za zdrowie Króla, zaraz 
po nim za zdrowie Królowey; dalćy, pomyślno- 
ści stanów hiszpańskich i portugalskich, nareście 
parlamentu neapolitańskiego. 

Wszyscy miłośnicy muzyki obchodzili tegoż 
dnia rocznicę urodzin Mozrta przez koncert, 
składający się z wyimków muzyki tego sławne» 
go kompożytora. 


POoRTUGALIIA. 

Lisbona; dnia a7 stycznia. Daia 15 b. m, 
przybyła tu brygantyna, która d. 20 listopada 
z Rio-Janeiro (w Brezylin) wypłynęła. Samo jey 
przybycie napełniło portugalczyków radością; do- 
wodzi bowiem, iż Monarcha nasz idąc za uczu- 
ciem serca i prtźywiązania swego do narodu, nie 
chce przerywać związków z tém królestwem. 
Rzeczona brygantyna nie przywiozła wprawdzie 
listów do rżądu; wszystkie jednak prywatne listy 
zgodnie donoszą o pożądanym sposobie myślenią 
Monarchy i rodziny jego, jako też powszechnómi 
ukontentowaniu, które zaszła w tym kraju od- 
tniana polityczna sprawiła w Hio-Janeiro. 

Dnia 18 deputowani z Beira i Alenteio; lubo 
już obrani, dotąd jednak tu nie zjechali. Słychać, 
iż chcą wprzód zaczekać na wiadomość z Rio 
Jansiro. Przybyli tu deputowani z inuvch pro= 
wincyy domagali się zmnieyszenia liczney osady 
w stolicy. Rząd przychylił się do ich życzenra; 
i ściągnionemu z powodu dawnieyszych wypad 
ków woysku kazał wrócić na stanowiska swoje: 

Rozpoczęcie obrad stanów zwołanych na 
dzień g b. m. odłożono do ożasa nieokreślonego: 

Szlachta naszą w ogólności stroniła od wy- 
borów , nie chcąc, aby ją deputowanymi do sta“ 
nów wybrano, co dowodzi, iż życzyłaby sobie 
składać w nich izbę wyższą: 


PRUSSY: 

Berlin dnia 15 lutego. 

Dnia 10 b. m. otworzono tu salę kótcćrto. 
wą i balową w nowym teatrze. Było na balu 
blizko 1000 osób. Obecny Monarcha tsńcował 
kilka polłoneżów. © godzinie 10tey dano wie. 
czerzę, Król Jmó z całą rodziną swoją siedział 
także u stołu. 


NIEMCY. 

Od brzegów Menu dnia g lutego, Odebra- 
ne w Frankforcie nayświeższe. listy z Laybach 
rokują utrzymanie pokoja, i nie uchylają nadziei 
ułatwienia interessów neapolitańskich w dobrym 
sposobie. 

Słychać, iż W. Xiążę Weymarski pojedzie 
z małżonką swoją do Zoybach, jeśliby tameczny 
kongres miał się przedłużyć. 

Expedycya Gazetna Glównego Pocztamti Li- 
tewskiego uwiadamia, iż Psczoła Lwowska czyli 
Pamiętnik Lwowski, na rok bieżący, wychodzić 
nie będzie, PP. Prenumeratorowie na to pismo 
raczą uwiadomić: czyli chcą mieć powróconie pie. 
niądze, lub ma inne pismo zamienić. 


Wolną Drukować Ignacy Reszka Radźca Koleg. Kom, Ceni. Ctt, — w Wilnie w Drukarni Redakcyi, 
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 21. 
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lubella © starie folwarku Kulbaki z wsiami Konkole i Chwościeyki. f: 
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5. Rząd Cesarskiego Wileńskiego Uniwersytetu, poniżey wyszózególn'one Folwarki będzie wy- 
puszczał w trzyletnią dzierżawę od daia 25 kwietnia 1821 roku we trzech terminach, to jest: w pief% 
wszym dnia 1, w dragim dnia 8, a w trzecim i ostatnim 17 marca podług następnych prawideł. 

1. Kogo nstawy krajowe wyłączają ed posiadania dóbr ziemskich, ten do dzierżawy przypu- 
szczony nie bedzie. , i ZA ay SAY, 

2. Kto przygranicza swoim dziedzicznym lub possydowanym przez arędę, albo przez zastawę 
majątkiem, do dobr uniwersyteckich, ten podobnież do dzierżawy pizypuszczony niezostanie do tego 
tylko folwarkn, do którego przygranicza. p : j X 

3. Każdy przystępujący do umowy o dzierżzwę dobr uniwersyteckich, powinien udowodnić, a) że 
zaymował się gospodarstwem praktycznym, czy to w swoim własnym majątku czyli też dzierźawnym b) 
Jeżeli dęierżtwił majątki, ma złożyć świadectwa okazujące mianowicie, że włościan nieuciemiężał, do% 
brze się anii obchodził, i że był akuratny w zapłacie summy;dzierżawney. CZA 

| 4 Każdy przystępujący'do umowy złożyć powinien ewikcyą roczney inwentarzowey okazaney in= 
tracie odpowiadającą, na każdy zosobna folwark, na który chce czynić umowę. Ta ewikcya może 
bydź dana, albo na dobrach nieruchomych o swobodność przez urząd podług zwyczayney łormy po- 
świadczonych, albo w gotowych pieniądzach mońetą krajową srebrną, do proporcyi roczney iutraty, 
w rządzie naiwersytesu za rewersem złożyć się mających, które potym wymienić może za ewikcyą na 


4 A 


dobrach nieruchomych. zh ; "Ę ; 28 WARTY 
| 5. Kto' przez ostatnią umowę z Rządem uniwersytetu utrzyma sią przy dzierżawie, temu kon 


trakt formalny podług złożońych przy umowie punktow, przez rząd uniwersytetu wydany zostanie. 


„Nikt pod żadnym pozorem nie może cofnąć sią od ceny na ostatnim targu otiarowaney, a wprzypadku 


takowego. cofnienia się czyli odstąpienia od umówioney dzierżawy roczna intrata pre eviciione złóżo- 
na, na zawsze przepada i jako vadiura obraca się na zysk uniwersytetu; kto zas takową ewikcyq zło» 


ży nie' w gotowiznie, lecz w świadectwie urzędowym na majątek nieruchomy, tedy wyrażone vadium 


roczney intracie odpowiadające, pozyskane będzie z tegoż- nięruchomego majątku. 
6. Te prawidła czyli kondycye wóspoł z inwentarzami i punktami do kontrakta w kancellaryi 
rządu uniwersytetu złożone, kazdy z kontrahentów sam aktor, lub za przyzhaną sczególnie do tego 


- akta plenipotencyą plenipotent podpisać będzie obowiązany na dowod, że one przyimuje 4 we wszystkim 
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a Kommissya Ekonomiczna Lit, Ewang: Reformowana 


+ 
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gdy na posiedzeniu swoim did wypusz- 


czania w arendowną sześcioletńią dzierżawę folwarkow, ogłoszonym publiczności w N. 94 dodatku 


do gazety Kur. Lit. i dalszych 'potrzykroć, 


jewszystkie jescze: wypuściła folwarki kościelne, przeto o 
pozostdłych 'dla wiadomoś:i potrzebujących” possesyi arendownych, poniższą tadellą wiedzieć daje, z u- 


wiadomieniem iż kondycye są teź same jakie ogłoszonemi pierwo były, -a pozostałe folwarki wy 


wogrodzkich, przez WJP. 
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w Powiecie Stnckim. 


Pisan na sessyi kommisżyiney w Wilnie 
Tomasz Korwin Petrozolin. 
Komisszarz Prezydujący. 


Jerzy Wołk. Kommissarz. 


Pawe? Muiszewski Sekretarz Kómmissyi Ekon. Lit, 


„ pusczać się będą na kontraktach następnych Mińskich, za niewypusczeniem zaś na onych, i na No- 
Tomasza Pztrozolina Szambelana dworu Pol. członka kommissyi ninieyszey, 
Nota 


. y |6o|._ 57|17 „aj 1|— 


"X. Władysław Kurnatowski. 

-Xr Stefan Chodorowski Kommisarz. 
., Senior Białor. Curator. i Komis. 
Ewang. Reform. 
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3 Od Mińskiego gubernialnego Rządu ogłasza 


Się: iè w tuteyszay swarbowey izbi; będą odbywać 
się targi na wzięcie od dnia 12 apryla 


eraźniey- 
szego 1821 roku, w arendowną dzierżawę starostwa 
Calskie go, położonego w powiecie Thumeń., dożywo- 


` cia Stefana Bykowskiego Chorążego, któremu to 


starostwo, zi przywilejem Kkóla Polskiego Stanisłał 
wa Augusta, nadane w dożywotne władanie, zawies 
rająca w sobie włościańskich dofńów 29, dusz prei 
męskich 69, a żeńskich 78, i przyńoszące rocznego 
dochódu srebrem 610'rnblr 253 kop.; a zatém ży 
czący: wziąć takowe starostwo w arendę, zechcą. do 
teyże skarbowej izby przybydź z pewnei świkcyami 


„dla targow na terminy pierwszy dnia 10, drugi 12 a 


trzeci 1% mea marca teraźnieyszego v621 roku. Dnia 
5 lutego 1821 roku. Sekretarz F. Arcimmowicz, 


A= SAP 
Oświadczenie | 
„1 Wedle Ukazu Jago limperatorskiey Mości Sa- 
muwładnącego Całą liossyą etc.etcietc. 
Wypis z diąg Ziemskich Ptu Grodzień. Roku 
1821 mca februaryi 14 dnia. Na Sqdach Ziem. 
Pu Grodzień. stawając osebiśgie WIP: Jan Doto- 
bowski Adwokat subseltów Piu Grodzień. oświadcze- 
nie przez JW. Barbarę z Zawiszów w pierwszóm 
zamęściu Niezubytówską Podkomorz. Nowogródzkę, 


` 


en 


“a powtórnym Zabittowg jenerałowę leytnantowę 


wóysk pol. przeciwko W. Hipolitowi Woyzbunowi 
strażnikowiczowi Miń. uczynione, niżey: wyrażają- 
ce się do akt padał i nato się w protokule suscepto- 
wym własnoręcznie podpisał, ktorego oświadczenia 
wyrazy następne.: Barbara z Zawiszów w pierwszem 
zamęzciu Niezabyłówska Padkomorzyna Notbogró- 


> dzka wi powtórnym Zabiełowó jenerałową leytnan- 


towa' woysk pil. zanoszę następne oświadczenie na 
W. ? Hipolita ` Woyzbuną Strażnikowicza Miń. a 
teraźnieyszego Sędziego normalnego Ptu Bobróy. 
w rzeczy oto; iż po cdfnięciu pleaipotencyi W. Woy- 
zbunowi wydaney przezemsie przez oświodrtenie 
w roku przeszłym 1820 w aktoch Ziem. Ptu Slonim. 
zaniesione, gdy dotychczas przez byłego mego ple- 
nipotenta niewidzę sobię zwróconych papierów do in- 
teressów mnie służących, jąkoteż obligów od ró- 
Żnych moich debitorów w ręku jegp będących, a do 
mnie przynależnych, niemniev infercy zywczynioney 


na majętność: Hołowczyn z JW. Pułkownikiem Pę- 


czkowskim, in im którey umowy zaliczono z kassy 
mojey; czer. zł. dziesięć tysięcy czyli dwakroć sto 
tysięcy IN, ż00,006 zł. pol,, która summa do mnie 
nuleży z zaległemi od lat niemała procentami, procz 
tego, gdy się słyszeć daje, iż takową summę, za in- , 
tercyzą w moc plekipotencyi ulokował W. Hipolit 
W'oyzbun na imie własne, przeto upraszam wszyst- 
kich moich debitorów, ażeby na obligi mnie służące 
nięrobili żadnych układów, jako też JIV. putko- 
wnika Pączkowskiego o summę dwakroć stożysięcy zł, 
z zaległemi procentami za intercyzą na majętności 
ołowczynie w Gubernii Moh., i dalszych mająt- 
-kach opartey, nieczynił żadney umowy i satysfck- 
oyi, tak zbhyłym moim plenipotentem W. Hi politem 
oytbunem jakoteż z umocowanym od jego. WP prze- 
ciwnym źdarzeniu zmuszoną będę udać się pód. 0-, 
piekę prówą iposzukiwać na funduszach tych; któ- 
rymby się. podobało  weyść r" jakiekolwiek układy 
z byłym moim plenipotentem. Takowe cświadcze- 
nie podając do wiadomości własną” podpisuję ręką 
1821 roku februaryi 7 dnia. Utego oświadczenia 
podpis zanoszącey One takowy: Dar. z Zawistów 
Zabiełowa J. L. Takowe oświadczenie po podóniu 
onego do akt, jest w więgi Ziem. Ptu Grodzien przy- 
jjęte i wpisane, z których i ninieyszy wypis pod pies 
częcią urzędową stronie rekwirującey w dniu 11 fes 


' bruaryi 1821 jest wydan. 


Correxi M. Wiercihski Regent Ziem Ptu Grodzień. 
kj TPR TZTY A 

i. Excerpt oświadczenia z protokułu Sądowe 
go Ziem. Piu Wileń, w dacie niżey wyrazającey 
się Puta et eorundem pod pieczęcią ziemską 
tegoż Ptn jest wydan. 

Roku 1821 miesiąca lutego 14 dnia przed są- 
dem Ziem. Piu Wileń. stanąwszy obecme adwo- 
kat subset., Wiłeń. - WJP. Kandyd Grabowski o- 
świadczenie wpisać do protokułu podał w tych 
wyrazach „pisane. Oświadczenie imieniem IW, 
Appolinary z Zabow Hrabiney Platerowey staro- 
ściney Subockiey jako matki i opiekunki nieletnich 
Władysława 1- ezarego Platerow sukcessofoty o 
zeszłym JW. Kazimierzu Platerze staroście $u- 
bockim przed Sąd Ziem. Wileń. dła umiesczenia 
w gazetach zanosi się ż następnego powodu. Zał, 
del. dostrzeglszy ż rozpoczętych procederow że 
się odkrywają do funduszow zeszłego jey męża 
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P PR 
$ 

Ees A 
Kazimierza Platera txkie pretensye, które ani-na 
tabelli w roku 1819 przez tegoź Platera uczynio- 
ney i własnoręcznie podpisaney nie są umiesczo- 
ne, eni też naymnuieyszego o istotnóm zawinieniu 
1 exystującey dotąd należności nie mają śladu i przez 
samą dawność ulegać kassacie powinny, niewąt- 
pliwe mą przekonanie, że takowe pretensye albo 
2 wyjęcią sekretnego obligow m archiwum odda- 
-Woa juź opłaconych, albo też z łabrykacyi onych 
pochodzą a zatóm dla osłonienia od niesprawiedli= 


. wych takowych pretensyow spadłego po aycu dla 


dzieci majątku, aby nikt w. żadne układy z kre- 
dytvrami zesź!e go Platera co do nabycia obligow 
jego bez skommurńikowa:sa się z żal. niewchodził, 
Przez urmesczenie w Kuryerże Lit. ninieyszego 
oś wiadczenia calą powszechność ostrzega. U tego 
oświadczemia podpis 'w protokole nastepny. — Ta- 
kowe oświadczeme jako proszony podpisuję Stani- 
nisław Rodziewicz. . 
Zgodziłem Jah Zienkowiez Wleń. Ziem. Regent. 
Roku 1821 mca februar. 15 dnia. Takowe oświad- 
czeme Redakcya może umieścić do gazet Kuryera 
Lit. poświadczam Michał Sawicki Prezydent Ziem. 
Pitu Wileń, `© : ; * 


Zz 


Przedaż lub arenda. 


2. Podaje się do wiadoińości krajewey i zagrańi- 


czney, 1ż po zeszłym JW. Ludwrku -Gratie Ty- 
szkiewiczu, zńaydują się dwa dziedziczne młyny; 
wraz przy samym mieście guberńskim Wilnie, 


zwane Popławy, z nich jeden murowany na dwa - 


piątra z górnemi pokojami na rezydencyą z salą 
obszerną przez cały młyn, na dolesżaś, wzdłuż są 
stancyi dó mieszkania w drugiey śtronie położo- 
na machina w guście zagranreznym, koło wodne 
jedne z perpendykularnym kołem, dwa kamienie 


obraca; kamieni ośla, g tych. jeden zagraniczny do- 


robienia krup perłowych. Drug: młyn drewnia- 
ny o dwa Kamienie do pytla; w takowych mły- 
nach mechanika haydoskonałey jest urządzona; s 
te oba młyny ufundowane nad rzeką Wilenką w sil- 
ney wodzie służącey do ciągłego mliwa, wraz rzy 
młynie austerya murowana z pokcjami wygodne= 
mi z'wjazdami do stodoły obszerney i wygódriey, 
łącznie ztkydoją się głunta, łąki, ogrody, r zas 
rośle podług, mappy4w obszerności swojćy. 


Gdy młyn murowany”z placu swojego; już pier- 


wiastkowo był w celu włąściwym, na założenie 
papiermi, i jak 'tevąz w rozkładzie budowy swo- 
jey, sposób jest nayłatwieyszy do przerobienia i 
uformowania na papiernią, biorąc to za punkt nay- 
pewnieyszy, a bardziey powoduje ogólna potrze- 
ba, że okolicznie w prowincyach. takowego zakła- 
du nieznayduje się, a potrzeby ogromne tak w gu- 
kerskim mieście Wilnie jako 1 na prowincyach 
Wymaga massy wielkiey papieru, ztąd imtratę sta- 
ła i niezawodną stanówić może, względzie tako- 
wym wzywa się chęć mających (zdokłądem) ktoby 
życzył sobie nabyc wiecznością, teh ewikcyą od- 
powiednią mieć będzie, lub wzięcia przez się do 
przerobu nia młynu na papiernią w zagraniczyiym 


guście z mechaniką stosowną na robienie w do-. 
bry gatunku papieru, przez doskonałych i pra- 


ktycznych ludzi w tey sztuce, niezawodną i oą= 

- poGiednią fnieć może intratę, życzący weyść w u- 
kład zechcą zgłosić Się w kazdym czasie do zarzą- 
dzającego: interesami Iwaszkiewicza mieszkającego 
przy 5. Jakóbić ha Łukiszkach pod N. 748, 
penean > AEC. 1 , £ó 


| Przedażł fortepionow, 
JE domu W. J Pana K; winty 
za Trocka bramą pod N. 1147 
znayduje się do przedania Panta- 
lion nowy mahoniowy angielskiey 
mechaniki, na oktaw sześć u for- 
tedianisty Jerzego Noaka. 


; 
. A 


) 
Wezwanie kredytorow i pretensorow. 


5. Niżey podpisany wszedłszy w układ z oby- 


 watełami rasta Wilna Tadeuszem i Mary- 
r akaą Straszyńskiemi stolarzami o nabycie wie- 


p = 


GQ w 


` w luteyszey litewsko-wileńskiey 


` 


.eznością dworkumwrowanego pod N. 151, na przed= 


mieścu Wileńskim na ulicy pohalańskiey położo= 
nego, zawiadamiam wszystkich do takowego dwor= 
ku mogących stosować prętensye , ażeby raczyli 
w dniu 5o następnego apryla mca idącego. roku, 
zgłosić się dá mnie w tymże domu mieszkającego. 
Michał Zarnowski graniczny Wileński Reient. 


>2. Od wileńskiego gubernialnego Rządu pes 
daje się do wiadomości: iż: Jurborgska Tamożra 
przysłuła przy swym raporcie do ninieyszego Rząq- 
du nowembra g dnia ominionego 1820 roku da~ 


„towanym rubli assygnacyynych 4,785, i srebrem 


rubli 17, 66 i pół kopiejek, oraz złotem 4 puł 
imperieły i 524 czerwone złote, pozostałe pu ze 
sziym Symonie Skorynowiczu tytularnym Sowie 


tunika byłym nadziratelu pogranicznym; jakowe 
pieniądze Rząd Guberski w skutek swojey rezo« ` 


lucył w dniu 14 przeszłego mca abra kapadłey, 
odesłoł do wileńskiey juryzdykcyi powszechnego 
opatrzenioz a siosownie do Żądania brata tegoż 
Skorynąwicza postanowiono oputiikować: aby krem 
dytorówie i debitorowie zmarłego Skoryńowicza 
w przeciągu trzech miesięcy od datę ninieyszey 
awizacyi donieśli gubernskiemu Rządowi, ile kto 


go.ma jaką prętensyq, i Że w razie niewypełnies 
nia tego w tém tżrminie zlokowane pieniądze oda 
dańe zostaną sukcessorow, za ubezpieczeniem obja= 


wionych tylko przez Jurborgskich mieszkańcow preą 
'tensyi. Dat 1821 roku februaryi 1a dnia. : 


Sąwietnik. Wincenty Łauwrynowicz. 
/ > Sekretarz Kazimierz Nowicki 


Jan' Stemporzecki Gubernski Sekretarza. 


` 


Podrad. 
2 Rząd Obwodu Białostockiego 2go oddziału, 


, w skutek kommunikacyi panosu 4 Wile. kommisso= 


ryatskiego Depo, ninieyszćm ogłasza: iż na dosta- 
wienie niżey wyrażonych artykułow żywności, napo- 
jow i innych zapasow dla będącego w miescie Bia- 
tym stoku oddziału grodzieńskiego dywizyynego szpi- 
tala, będą odbywać się w tymże Rządzie targi, a mia- 
nowicie nadostawę: ' ea ę 

„4. Krup owsianych, soli, słodu jęczmierego, 
słodu żytnego, miodu przaśnego, bułek pszennych, 
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„mógł zostać dłużnym Skorynowiczowi, i kto do nies - 


mąki pszenney , mąki owsianey , mydła czarnego £ 


smolanego, miodu patośi, mydła jadrowego, sięmie=. 


nia konopnego, pensaku, krup. jęczmiennych, swięc 
łojowych bez rurek. 
B. Mięsa świeżego, stynki, sądła, łoju baranie- 
go, i wołowego, mąsta. oliwy Ą PIJ oczysczonego. 
Na terminy pierwszy dnia 4, drugi 18, a trzeci 


` i ostateczny, 21 mca apryla teraznieszego 1821 roku. i 


Na dostawę zaś. 

C. Kapusty kwaszoney szarey, burakow kwaszo” 
nych, jarzyny ewieżey , to jest: kapusty, siekolniku, 
szczawiu i pokrzywy, mięty nięmieckiey, chmielu, cy= 
p „zieloney, cybuli w główkach, czosnku, chrzanu, 
ślukwy. AAA 

D. Piwa, drożdży, octu piwnego, biału na sposob 
reńskiego, spirytusu, wódki , wódki francuzkiey, wis 
na reńskiego prostego i gorczycy. j 

E. Mleka swieżego, jay kurzych: 

F. Drew jednopołannych i trzech polannych brzo- 
zowych, olchowych i sosnoteych,, ASK 

Targi będą odbywać się na terminy. pierwszy 


' dnia 18, drugi 22 a irzeci i ostateczny 26 następu» 


jącego mca apryla; zatem życzący, przyjąć na siem 
bie obowiązek dostawienia w tym przedmiocie arty 
kułow, zechcą przybydź do tego Rządu na wyżey 
wspomniong terminy z prawnemi ewikcyami. 

> Sekretarz Lachowicz: 


Uwiadomienie. 


< 5 Telszewski mieski Ratusz, stosownie do Ukazu 


izby „skarkowey wileńskiey, poddniem 20 przeszłego 
ica januaryi za N. 552 nadeszłego, obwieszeza: iż 
gubernii , powiecie 


(1 


=, 


'8, z pocztą zł. 10. „Dalszą w tey mierze wiado- 


` płomieniem, . 


"ztego wynalazku korzystać, 


telszewskim ż miasteczka Gorżd żyd Lewin Hilel 
Hilkowicz, przeszłego 1820 roku w miesiącu marcu 
przez wileńską skarbową izbę został potwierdzony 
na kupca 1szey gildy, ale że stanu mieszczańskie- 
80 tak jak był zapisany przez ratusz, po upłynio- 
nym prawnym terminie na to ustanowionym niebył 
wykreślony, a wteraźnieyszym 1821 roku, za niżpó- 
danie wiadomości o kąpitałach i za nieopłacenie pro- 
centow gild, z. takowego stanu wyłączeny. Dnia 8 

r. 1821 roku. „ | Burmistrz Mackiewicz. 

Batman Klemens Mineyko 

Ratman Krasowski 
ż Rejerit Pietkiewicź 

S Wiżey podpisany mata honór uwiadomić 
Szanowną Publiczność, iż ktoby życzył mieć róż 
Żne figury snycerskiey roboty, juź to: zdrzewa, 
kamienia, marmuru, bronżu i gipsu, Može się u+ 
dać do mieszkającego na ulicy Dominikańskieg 
pod MWrem 114 snycerza. a za nayumiarkowań= 
szą cenę z wszelką dokładnością będzie zřobio= 

no. Franciszek Andrioli Wloch. ZD 


kojów, w guście naynowszym i we wszelkim u- 
ktadzie ozdób rysunku, przejeżdżający z Rygi 
do Warszawy, ma-hkonor polecić swoje usługi, 
w ochoczóm spełnieniu wezwania każdego, ktoby 
sobie życzył użyć go do robót, jego nsposobie- 
niu właściwych. Mieszka w domu Burmistrzę 
Zieidlera, W. 290, na ulicy Rudnickiey. Dhia- 
5 lutego 1824 roku. Schubert z W. X. Wey- 
marskrego. PR W, 


Nowe dziełm 

è. Anleitung zur Kenntnis und Behandlung der 
wichtigsten. Seuchen unter den Hausthieren ; en- 
tworfen von Ludw. H. fBoianus. Dr. Med. et Ghir. 
Russ. K. Kollegienrathe; Profess. der Thierarzm 
wnd vergl. Anatom. zu Wilna; = Zweite, umge- 
atbeitete, u, vermehrte Autlage. Wilna b. Fr, 
Moritz, u. Leipzig b. Fe. Fleischer. 1820. Cena k. 75.. 


PRENUMERATA. 

2, Ogłasza się prenumerata na książkę:, Hora- 
oyusza Ody celnieysze y stosownie do użytku szkół 
objaśnione, przez Józefa Jeżowskiego; we dwóch tos ' 
mhach, każdy od piętnastu arkuszy, Cena obu 
tomów dla prenumeruiących, na mieyscu złotych 


móść i oraz probę samey roboty czytać można 
w prespekcie osobno drukowanym ; znayduiącytm 


„się u kolektorów prenumeraty, a który teź do- 


łączony będzie do Dzieńnika wileńskiego na mie> ` 
siąc teraźnieyszy, luty? Prenumerować można: 


'w Wilnie u expedytora kancellaryi uniwersyte-- 


ckiey P. Kalenkiewicz, u xięgakzy Zawadzkiego i 
Moritza; w Warszawie u Zawadzkiego 1 Węckie- 
go; w Krzemieńcu u W. Michała Fryczyński go. 
Wilno d. : lutego 1821 r. Józef JEżowski 


W Petersburgu, wyszło następujące obwie- 

sżczenie : i ` ; i 
6 Ža pozwoleniem Żwierzchności. 

Sposob nowo wynaleziony i doświadczeniami 
stwierdzony. zabezpieczenia , mianowicie dachośe 
słomianych i wieśniaczych dudowli od palenia się 
i „Żaymując się rozbiorem i doświadczeniem 
wsżystkich, dotąd znajomych sposobow, wyna- 
leżionych dla: zabezpieczenia ód płomieni i ich 
zatrzymania, oraz niedopusczenia szerżeniu się 
pożarow , źnaydowałem niedostatecznemi do o+ 
siągnienia tak pożytecznego telu. Po wielokro- 
tnych doświadczeniąch zdało mi się sczęśliwie 
wynalość rzeczy wiśćje niepaląca się massę, dla 
powiekania mią dachow słomiańych 4 budowli 
drewnianych, którey skład nie wymaga wielkich 
kosztow , tak, że nayuboższy włościanin może ` 


Ostateczne doświadczenie tego zbawiennego 
aposobu uczyniono było ;dmia 1 lipca 1820 roku 
w obecności deputacyi od tuteyszego towarzy- 


4 


- Wileńska obywate 
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AA 
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I 
stwa praktyki i literatury , prołessora uniwet» 
sytetu dorpackiego radcy stenu i kawalera Para 
rota i wielu innych osob (*).> Był do tego do= 
Świadczenia umyślnie zrobiony domek drewnia- - 
ny, słoma pokryty; który po masmarowaniu tą 
massą, od miesiąca lutego roku. wspómnionego 
był wystawiony na Ra i działania odmian po- 
wietrza. Nasmarowany poté massą niepalna, bg- 
dąc z suchego drzewa, napełuiony sianem, sło- 

"rą i innemi rzeczami szybko się zapalającemi, 
ząpąłony, wytrwał 46 minut, me Wypusczając 
z siebie płomienia; dach zaś słomiany powolnie 
w wągl się zamieniał; a massa od slomy się nie 
oddzielała. KS : 

Opisanie tegó sposobu z dokładną nauką: ro- 
bienia tey massy 1 jey używania, przygotowa- 
ne jest do wydrukowania w językach rossyy- 
skim, niemieckim i polskim. 

Zyczący mieć to opisanie, zechcą złożyć 15 
rubli assyg. na każdy cxemplarz. Tu mieszka- 
jący otrzymają je ode mnie samego; w innych 
mieyscach przez urzędy poćztowe, gdzie i pre- 
numerata przyyfhowana będzie. 

Exemplarze rozesłane zostaną bez żadney! , 


79 sA ; „wi ċey od prenumeratorów za rozesłani łaty. 
5. Wiżey podpisany, malarz dekotacyy i pox- Lg b: 10 OPAT 


., Ryga dmią 12 wrżeśnią 1820 roku. 
Jań Hlerman Żygra członek wielu towarzystw 
uczonych „cesarsko-rossyyskich. 


— 


(*) Opisanie tego i 
„Waleń.r.1820, T. HL, s. 207. 


i WA BAK A 
Świeżo sprowadzona znayduje się do sprzedaniż 
w handla Józefa Kopscha w następujących 


świadczenia znayduje się w Dzień, 


ę gatunkach: 
Tabac de Paris = - - - - - funt R. 2. K. 
‘Robillard 000% 04 40= 20m 300 
Saint Omer =n a = 2,872 = le -- 11 BO 
lu Fermć ©.- = 1 - - « - —© u 8a 
BonbOł. » = wal m 404 sul «m Ly. 8h 
Rappó de Paris - 2 20 0a 2 5 -— — 4, dO 
Maroccb = = = w.- | m dn ać" Li: Bo 
a la P.ose . a m w kę db SNEEN 80 
des Dames e S Rie a > SĄ Eg 
ARappóć Nan > -*- 2 2 - = » — 5, 50. 
— m Amstehdam z = - - h ai 20 
== — Sarepta = = > -ò> = 2 m. — Gb 
Nessinger gruby 2 > - - = - ——- L go 
— — cienki = = = = = » — — —55 
Naturelle + +.U,4 0 Ram: 25-56 
Bergąmotte > = - - - > - - — — —46 
i. Tytuń ordynaryyny Matrosen - -: —— — — źe 


NB. Cena tabaki w N. 20 Kur. Lit. wymieniona 
iest mylna, istotna zaś iaka tu iest wyrażoną.; 


— 


| rZ.b i zgod" 

5. Z majętności Plikiszek w* powiecie wileń 
skim położoney, w dniu 6 4dącego miesiąca roku 
1821 zbiegł człowiek poddany „imieniem Franci- 
szek Blażewicz, który nauczony sziuki ogrodni» 
czey > czytać. pisać i poczętkowey. arytmetyki, 
pełnił obowiązek wprzód ogrodnika, a potćm pi- 
safza prowentowego. Ma lat wieku swojego 20 
urody jest wyniosłey, szczupły, twarzy pociąż 
gławey, nieco ospowaty, płci śsniadef, oczu i włos 


: sów ciemnych. Sposobiąc się do tey ucieczki, ze>» 


brał pieniądze z rozmaitych produktów i napo 
Życzał u włościan, wziął klacz gniadą mierney, ` 


„rosłości , maiącą strzatkę białą na czele i dwie 


nogi tylne białe do pęciny, zabrał kałamaszkę i 
fuzyą. toby takiego poymał. raczy do-niżey 


„podpisaqey do majątku Plikiszek dostawić, a od- 


bierze. przyzwoitą nadgrodę. Datt 1823 mca 
lutege 10 dnia. 


Karolina W alentynowiczowa Chor. Ptu Wileń. 


$ Wyjeżdża za granicę. 

5 Zainteresem fenti nym do królestwa Pruskiego 
ka Róża z Kasinskich Karolinowa 

z córką swoją i ełużacym Gabryelem Antonowiczem 

na tygodni oëm z powrotem do Wilna. 


I 


„wyprawę dla niey, 
© żał przypominać, jaką koleją ta summą, wypła= 


mmp O WRÓĆ A 
m 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N, at. 


Wilno dnia 18 Lutego 1821 roku v. s. 


Oświadczenie. 

2. Excerpt oświadczenia z protokułu sądowe 

go Sądu Grodz. Piu Brastawskiego w dacie ni- 
żey wyrażoney żaniesionego pod pieczęcią urzę 
dówą tegoż Sądu stronie jest wydam żyć 
Roku 1621 miesiąca februaryi 20 dnia na 
Sądach Grodzkich Pitu Brasławskiego stawając 


obecnie WJPań Jan Papłonski adwokat subsseliow - 
` Brasław. oświadczenie paniżey wyrażające się, - 
` ku“ zapisaniu w- protokuł sądowy podał, którego 


brzmienie następne: oświadczenie imieniem w. An 
toniego Kwinty Pisarza Ziemskiego Brasław. ną 


JWWJPanow Bernarda Czechowicza podkomio- ; 


rzego Ptu Zawilcy., Auguste’ z Czechowiczow 
Kwintowę Pisarz. Zięm. Brasław. czynt się w na- 
sfępney osnowie: w róku 1808, żał. zrobiwszy po- 
stańowienie zawarć szlubny związek z obżał. na 
ówczas Czechowiczówną dzisieyszą żoną swoją, 


nieuwodził się zgoła tym przemijaąt ym bląskiem: 


posagow, 'ale tylo starał się zjednać dla siebie 
serce tey, którą wielce szacował; jednakże dar 
tęn sukcessyyny przez rodzicow zostawiony, sta- 
jąc się wieczną własnością Żony mojey z mocy 
wydaney kwietacyi, uczynił mnie na moment akto- 


rem we względzie tylko starszeństwa małżeńskie- 


go, dziś zaś kiedy obżał. Kwintowa dopominać 


się całkowicie tey summy. przedsiębierze, winienem 


Z oskarżenia takiego vrzed publicznością wytłu- 
maczyć się itak, kiedy w roku: 1808- weśzliśmy 
z sobą w szlubne związki, JW: Bernard Czecho- 
wicz, oceniwszy czwartą: część maiątku siestrze 
swojey należnego, 60,000 zł. pol., licząc w to 
przeznaczył, nie jest tu rzeczą 


cona była, zostaje się to uczuciu strony oskarża- 
jacey, która zapewno dobrze otóm pómiętać musi, 
dosyć na tym, że żał. wespół z żoną swoją zwy- 
płaconego posagu zakwietowali, między czćm żał. 
ujęty prawdziwym afektem i przywiązaniem dla 
siwer. żony, będąc prawie tylo świadkiem braney 
summy, dubeltowie oną wedle praw odpisał, i na 
pewność wniósł ewikcyą na majątek pojezuicki 
Pelikany w powiecie „Brasław. położony. Stało 
się wszakże, że interessa wspólnie skupione zmu- 
siły: do wyprzedania teyże majętności na co i 
Żona widząc tego nieodbytą potrzebę dobrowol- 
nie zgodziła sięy prawe przedażne JW. Bortkie- 
wiczewi wydane ewikcionaliter podpisała, a tém 
samóm qwikcyi swojey na teyże majętności zrze- 
kła się, gdyż niebędąc gwattownie do łego znie- 
wołoną daremno na swą czynność dziś utyskuje, 


w śród jakow:go układu, kiedy kommisya edu- 
 kacyyna na odpowiedź zaległości majątku Peli- 
kan zażądała pewney ewikcyi do ukoncżyć się ma- 


jącey rozprawy z Kasianowiczami, w tę porę JW. 
Czechowicz odpowiedź z swego majątku oświad- 
czył, a natomieyśce niedopłaconey summy posa- 
gowey 16,000 u siebie żatrzymał, od którey obżał. 
Kwintowa ciągle procenta pobierała, a nadto. o+. 
słabiona na zdrowiu, mieszkając „góró lat 2 w miè- 
ście Wilnie, oprócz tych 16,000 więcey 2,000 rubli 
sr. na swą kuracyą upotrzebiła, co „było 'ważną 
przyczyną do osłabienia domowey gospodarki; 
w ostatku uwiędziona niechęcią dla żel. abar- 
dziey uległa. instyktom nieprzyjaznych osób ty- 


“tulu majątku zrzekła się i dozor nad pięciorga 
. dziećmi żał. powierzyła, niemając względu, że te 


w naymłódszych latach zostając, z wielu wzglę- 


dow baczenia matki potrzebowały, w roku zaś te- 


£- 


t a 


1 


raźnieyszym, kiedy w pośród optyczney zgody, 


rzecz się domowa kończyć miała, żał. był zapro- ` 
szony do miasta Wilna. do domu W. „Bortnow- 
skiego dla ostatecznego układu, gdzie żał. w pet- 


nym zaufaniu dokument przez JW. Czechowicza 


'na 16,000 zł. pol. wyddny, onym. powierzył, i 


tem niewiadomo w jakich widokach do dziś dnia 
w.ich ręku pozostał, co wszystko dowodzi nieja- 


kieś' usposobienie się przeciwko żał. wytężone, . 


idąc bowiem obżał, o summę 60,000 zł. pol. i 


tę summę na dokumencie będącą mianuje bydź ode- . 
'braną, taki jest stan rzeczy, do niemiłego tłóma= 


czenia się zniewalojący, które tém jest nieprzy= 
jemnieysze im więcey żął. dostrzega jak ołżał. 


~ Kwintowa mylnie swą skargę udowodnia, gdzie 


wybrawszy całą posagową summe, źrzekłszy 'się 


„ewikcyj na Pelikunach nieprawnie, jako na ma- 
jatku poieżuickim opartey, zatrzymawszy dokument - 


na 46,000 zł, pol. wydany jescze na odpowiedź. 
urojonych pretensyow majątek Żoł. aresztami obno- 
(si, które w obliczu prawa żadney wagi mieć niś- 
mogą odwołuje się calkowicie do manifestu w roku 
1815 w powiecie Wileń. zaniesionego, a ten jako 
zaocznie i niewłaściwym powiecie . tfórmowany, 
tém bardziey ezynność jęy naganiać będzie, Żał. 
zaś Żeby w tem wszystkićm miał prawo siebie 
ewinkowania, w zamiarze podniesienia wszystkich 
'mieprawnie założonych aresztow, jako teź stosunek 


óbżał. mając okażać, myłnym we wszystkich pun= 


ktach tłumaczenie się swoje przez gazetę Kuryera 
Lit. ogłosić postanawia. W protokule sądowym 
podpis taki, Antoni Kwinta Pisarzewicz Ziem. 
- Qorrecium Józef Marcewicż Reg. Gr Brasław, 

Takowe oświadczenie wolno drukować świada 
czę Jan Brodowski Grodzki Ptu Brasław. Sędzia: 


we : ; s 
+ 2Wypis z Kisąg Ziem. Płu Rosieńskięgo, 
-. Roku 1821 mca lutego % dnia, Braed akianił 
Ziem. Ptu Rosień. znaydując się obecni 
; e. ydują obecnie JW. Eu~ 
frozyna Tyszkiewiczowa jenerałowa woysk pol. o4 


świadczenie poniżey wyrażające się do akt podoła ; 


tak pisane: Roku 1821 mca lutego 4 dnia oświad- 
czenie Ak eniem A Ww. : Eufrozyny Tyszkiewiczowey 
jenerałowey woysk pol. czyni się w rze è 
Dekretem Sądu owośóriko dy eak ea A A 
Srzedniku wPtcie Rosień. leżących, roku: 4818 mca 
lipca 19 dnia ogłoszonym, na mocy praw posługują* 
cych oświadczającey się Pyszkiewiczowey. pod doży= 
wolne władanie t użytkowanie schedy ńiżey wyra» 
ER PESEMA oii}, a po ustałym ` pomienio* 
ney Tyszkięwiczowe ciu pretensyą mająćt 

dóbr Srzednika ze elle Ask grat ŚR Ah 
"Tyszkiewicza syna oświadczającey, prócz części 
wziętęy w gotowiznie i w ruchomości oddaney dziea, 


dzictwem, takowe schedy jako to: po pierwsze W, ~ 


Janowi Zurawskiemu. Skarb. na jednym: mieyscu 
chatę trzy ćwierć włoczną w Jasnogórce ana dru- 
„gim włoczną w Dumblach z8 duszami płci męskiey 
wogóle z lasami łąkami włok 4 morgów 6 prętow 
1413, po drugie W. Karolowi Grunertowi obywate- 
lowi Wileńskiemu mieszkanie we wsk Jakcwie z 3 


duszami męskiemi włok 5 morgow 24 prętow 1363,. 


po trzecie Giryngowi obywatelowi miasta Wilna la- 


su w obrębie Burbiskim włokę 1 morg 1 i prętow . 


1403; po czwarte JW. Klarze Wistouchowey Pod- 
komórzyney Brzeskiey teraz nieżyjącey- we wsi Ja- 
kowie chat 5 z 34 duszami męskiemi a dopiero 
w stopniu jej WW. Janowi Sędziemu Gran. Pty 
Piń., Tadeuszowi .porucz. woysk poł. braciom Ka- 
tarzynie sicstrze Dmuchowskim i Ludowice z Dmu- 
chowskich Sieczkowskiey pułkownikowey prawdziwym 
sukcessorom w ogóle włok, 18 morgow 10 prętow 
12 z lasami i łąkami na mappie erdywizorskiey przez 
W. Franciszka Ławrynowicza komornika sądowego 
określone, uznane z tem jednak warunkiem; ażeby 


sai 


'Przedaż publiczna. j 

| 2. Stosownie” do rozporządzeń Zwierzchności,0- 
pieka szlachecka tu wileńskiego ogłósza, że niže 
wyrażone miajątki w pcie wijóńskim i domy w mis- 
ście Wilnie półożone, znaydującę się w zarządzeniię 
oney, będą wyprzedawane wjeczyście, db wypuscza- 
ne w kilkoletnią dzierżawę od dnia 23 następujące- 
go miesiąca kwietnia, celem rychieyszego usposobie- 


nia naleźnóści siarbowey. Zyczący nabydź lub zaŭ- 


rędować takowe dobra, ze wszelkiemi do onych przy- 
'należnóściafii, raczą.z pewrią i dostateczną poręką 
przybydź do miasta Wilna na sessyą opieki, dla ú- 
łożenia się w dniach 15, vj i 21 miesiąca kwietnia 
roku bieżącego: inwentarze zaś majątkow ‘možna 
w każdym czasie widzieć w kańcelaryi szlacheckiey 
ptu wileńskiego. Roku 1821 lutego 11 dnia (pod- 
isano) prezydujący w opiece szlacheckiey piu wi- 
Jońskiego, Marszałek tegoż powidłtu —  . 
Ignacy Baliński. 
Za zgodność: Sekrętarz szlachecki ptu wił. Siemaszko. 
-Do wyprzedania wieczyście lub zadrędowania: 
Antonow Sędz. Romanowicza, Rostyniany Atanatze- 
go i Katarz y Kośmowskich , Mazaryszki Prozo- 
ra, Korzyść i Rakańce X. Puzyniny, Anueny Uta- 
nowskich, Koniuchy Regenta Granickiego, Dom o- 
bywateli Zienkowiczów, i schedy domu z erdywizyt 
o Wotowiczú podkomorzym, w mieście Wilnie po- 
be, schedy zezdywizyi Bijaciszek, należące do 
Buyniewiczć y Brejerowey , Nagłockiego „ hrabiego 
Zyberka Sławiłskich , Toplickiego,  Wołodkowey, 
AA d r dzeniu opieki 
jatki ce w zarządzen A 
EAA : Sekretarz Zygmunt Soano, 


: Po z e w. 
3. Wedle Ukazu Jego IMPER A'TORSKIEY MO- 
SCI Samowładcy Wszech 'Rossyy Króla Pol- 


ego, etc, ele: ete. a A j 
OUR Ignacemu Stanisławowi i Janowi Potoć. 


„ ekim Cześnika W 


~ drogie zaś od r. 17 


Ermanowey, Szyszkowęy, oraz dal- ` 


“ckim`bracią międży sobą, czvli ich sukcesśbrotk 
zeszłego zamieszkania swego -1ewiadomytu , jakè 
dziedzicom fortuny po niegdy Krzysztofie Poto* 
N. X. Lit. -pozóstaley, Pozew e- 

dyktałny przed Sąd kommissyi na urządzenie in 
teressów Radziwiłłowskich Na wyzsżą Monarszą wo- 
"lą ustanowiopy, w Wilnie w pałacu Radziwiłłow- 


„skim Kardynalia zwartym zwycza$ne swe urzędó- 


"wanie odbywający, zpowództwa Ur, Michała Za- 


„ leskiego b. Podkom. Rosień.generałhego Prokuratora 
' massy i fundusżów nieletniey Xki Stefanii Radzi- 
„wiłłowny a razem plenipoieńta jey Opieki, w;- 
. nosi się 6 to: Krzysźtoł Potocki Cześnik Lit. po 


„dał sukcessorom swym pretensye do Xiążąt Ja- 


„nasza i Bogęsława Radziwiłłow a koleją do ich 
„ dziedźięzki Karoliny Łiudowiki Radziwiłłówny wza- 


męściu Xiężney Neuburgskiey, w pretensyach tych 
“od roka 1654 i 1656., dioczonych , sukcessoro- 


“wie Krzysztofa Potockiego uzyskawszy kondemna- 


ty, a następnie niestanne dekreta, zajęli tradycyą 
"dobra Radziwiłłowskie Truszowice w Wojewódz- 
twie Ruskim sytuwane w r.1758, a poźniey dobra 
Zołkiew, Glińsko, Soposzyn i Mącoszym w r. 1765 
Ww sumimach 150,000 f. p, i 66,000 f.p. jakoby wy» 
gaych, pózniey zaś robiąc między sobą Ignacy 

tanisław Jerzy i Jan Potoccy bracia dział for- 


Pap 


t.p. 6o m. 1. p. bratu swemu Jerzemu Potockiemii 
na schedę oddali, Jerzy Potocki zrobiwszy na for- 
tanie swey w Galicyi austryackiey sytuowaney 
konkurs wierzycieli, między innemi funduszami 
i prąwo Qochoq summ powyższych wierzy- 
cielom swym poddał, a ci w stopniu dłużnika swe 


go przychodząc do sądu kommissyi na urządze= 


nie interessów Radziwiłławskich ustanowionego; 
dopominają się z massy, Radziwiłłowskiey summy 
*50,060 f. p. i drugiey 69,000 f. p. obydwóch z pro- 
centami 1 pierwszeństwem przed innemi wielzy- 
cielani summą tym na dobrach neuburgskich na- 
łóżney , lecz kiedy nieletnia Xką Stełanii Radzi- 
wiłłówna i jey antecessorowie likit prostey dzie- 
dzictwo po Xiążętach Januszu i Bogusławie Ra- 
dziwiłłach, a zatym i po Xiężnice Ludowice Ka- 
rolinie Radziwiłłównie Xsęcią Bogusława 
wiłły córce ie EY Xiężny neuburgskiey, ni- 
gdy niewciągneli, spadków i sukcessyi po niey nie- 
brali, zatóm pretensya do domu XXąt neuburg- 
skieh stosowana, niesprawiedliwie i nienależycie 
do dorhu antecessorów nieletniey Xki zregulowa- 
'na i pód ich miestanność drodże exekicyi . dobra 
ich Truszówice, a potem dobra Zołkiew, Glińsko, 
Soposzyń i Macoszyn. w województwie Ruskim sy- 
tuowańe zajęły, ERwszy dd r. 1758 do 1804 

5 do 1767 przez lat dwie tra- 
dyċyą trzymańe, : z nich procenta zabrane oka- 
zuja się; przeto nieletńia Xka idąc o skasowanie 
tych pretensyi dawnością i ammisyą pokrytych; 
zarazem zwrótu procentów z dóbrj swych nienaż 
leżycie pobieranych, z każdą rocznemi procenta- 
"Mi policzać się mającemi, i podniesienia wszelkich 
stosunkow do fortuny Radziwiłłowskiey przygoto 


wanych, Sądu kommisyi prosić będźić, niewiedząć 
żaś ostąłym zamieszkaniu Ur. sk óeskorów Krzy- 
sztoła Potockiego wyż wymienionych, z mocy 
organizącyj Naywyższą Momarszą wolą utwier- 
anoa mianowicie paragr. 55 pozew minieszy e> 
dyktalńy do drzwi sądowyck przybić, i do ga- 
zety dla wiadomości powszechńey umieścić pole= 
ciwszy, rozprawę na Ads za przypadnieniem spra- 
wy w swym porządku z regestrów extraordyna- 
ryinych, zapowiada. Z zachowaniem wolności pò> 
prawy pozwu .ninieyszegó, = | 
1821 mca lutego dnia 14 Wożny nitey piszą: 
a się: jako kopię pozwu nieyszego z instancyi 
Jr. Michała Zaleskiegó b. Podkom. Rossien. ge- 
neralnego Prokuratora massy Radzjwiłłowskiey po 
UUr. Stanisława, Ignacego, 1 Jana otockich, niee 
gdyś Krzysztoła, Potockiego sukcessorów wynie» 
sionego jeden exemplarz do drzwi sądowych w dniu 
tymże przybiłem i stosownie do prawa, rozpra- 
wę w terminie z regestrów sądowych przypada- 
jącym, tyfaże pozwanym zapowiedziałem. Felix 
Cebulski wośny Kommissyi Radziwiłłowskiey. . 
1821 lutego 14 dńia. Takowy pozew walb 
do druku podać poświadczam.. Jan Petersen Człó: 
nek kommissyi Radziwiłłowskiey. sł 


tuny % r. 1779 activum powyższe sůūmmy 150 m. ` 


Radzi= - 


+2 


